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Dnia i4go Łiftopada 1796*
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A N G L IA .

Z  Londynu dnia  14. Października .
Są to lifty z O parto, które donoſzą, 

'ze a. okręty  z Brazylii płynące z 3000. 
beczek cukru , porwane zoftały od Ka
p rów  Franculkich. Z  Hiſzpanii dowia-. 
duiem fie; ie  Rząd tamteyfzy nie prze- 
ftaiąc na włożonym Embargo na okręty< 
A ngie l ſk ie , kaie  ieſzcze podawać fobio 
liftę maiątków i pieniędzy należących 
do kupców naſzych. Mimo to w Hi
ſzpanii nadzieie pokoiowe dotąd zupel- 

U n  nie
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nie nie zn iknęły : gdyż każdy cbiecuie 
fobie wieie z Poſeittwa Lorda Mahties- 
bury do Paryża.. Ten albo przyw róci 
pokóy całey Europie , albo też rozżarzy 
ogień potężnieyſzy iak dotąd na wſzyftkie 
ftrony.

Efkadry Frsncuflkie w  Indyach Zacho
dnich zabrały Anglikom 5 .  ftatków p rze 
wozowych zw o y ſk iem ,  i 1. okręt wo- 
ienny od 50. armat. T a  zdobycz do St. 
Domingo  zaprowadzona zoftąła. Eſka- 
dry nafze zachwyciły także 5 .  c^krętów 
z ogromney flotty kupców Hoilender- 
fkich płynącey z S ur inam .  Da Peters
burga  wyfianct także K uryera  z danemi ( 
inflrukcyami Lordowi M alm efbury .  — 
W  kraiach naſzych tak mocno zagęścili 
fię fallzywi 1V1 ncarże* że ciężko fię 
uftrzeć oſzukania w pieniądzach. I ; h  
liczba wynofić iuż może do 50. głów. 
W artość  tych pieniędzy ledwie ma 
w artoś  i prawdziwych j i lekko rachuiąc, 
rozrzucono iuż z milion funtów ſz.terlin- 
gów. Chcąc wytępić te oſzukanie, trze- 
b^by zupełnie przetopić pieniądze w k ra
in. Falſzerz złapany ha uczynku nie 
maiący ieſzcze wybitych Znaków na 
ſrzebrze lub zlocie , Ikiada fię tym , że

F ran -



( 3°75 5 
f  rancuſkie , Tureckie lub Indyifkie a 
nie krajowe myśli kuć pieniądze, Rząd dob
r y  i tegoby pozwęlić niepowinien, gdyż 
kraiowi obywatele podpadać zwykli 
uſzczerbkowi honoru i maiątku.

N IEM C Y .

R apport woienny.

A rc y -X ią ż e  Karol donofi pod 28. 
Październ ka z Preyburga  co naftępuie: 
zwycięftwo dnia 19. i rozmaite utarczki 
zmufily wprawdzie nieprzyjaciela do rc- 
tyrady  , z tym wſżyftkim praw y brzeg 
Renu nie mógł ieſzcze bydź całkowicie 
pſwobodzony, Jenerał Moreau  óbrawſzy 
fobie wyśmienite ftanowifko na wgór- 
kach Seblingen , czekał nowey bitwy. 
Upór , z iakim zwłóczył opuſzczenie 
R ryzgow ii , oderwanie jo,ooo. ludzi prze
branych za Ren pod Breyfakżern w po- 
fiłek K e b l , i nakoniec obroty woylk 
Francufkich, które z Hundsriicken zno
w u  powracały  ku niżſzemu Renowi , 
ocżywiftem były dowodem, że przy wyż- 
fzym Renie Jenerał Moreau  myśli fię

dłu-



długo trzymać’ , pod czas gdy z innych 
ftron pożyteczna dla niego robić fię bę
dzie diwerſya Szańcowanie moftu pod 
H iin ingen , którego mu nicpozwolono 
dokończyć, zdawało fię potwierdzać ten 
domyft Te ważne przyczyny zniewo- 
l y  A rcy -  Xiążęcia Karola do użycia ofta- 
tnich śrzodków, aby kampania p rzy  
wyzſzym Renie iak nayrychley ukoń
czona była przepędzeniem nieprzyiaciela 
za Ren. Tym  więc końcem umyślił dnia 
34. podziełiwſzy armią całą na 4. kolu
mny , wyprzeć go z ftanowilka Scblin- 
gen. P ierwſzą kolumnę w tym attaku 
ikładało korpus K ondego , drugą od 9. 
batalionów i 36. Szwadronów prowadził 
Xiąże Fiirftenbcrg , trzecią od 11. bata
lionów i iedney hrygady Kawaleryi Je
nerał A rt :  Lidtour , a c z w ar tą ,  która fię 
ikładała z całey przedniey ftraży , Feld: 
N a u e n d o r f  Ten miał zlecenie opano
w ać ważne fianowilko Candern , które 
było kluczem do Schlingen. A ttak  zaifł 
fi§ o 7. godzinie z ra n a ;  drogi w ten 
moment do gruntu  rozmokłe, a góry  
śniegiem okryte utrudniały niewymownie 
p rzepraw ę armat i kawaleryi. N ieprzy
jaciel ściągnął wprawdzie natychroiaft

prze-



przednie lwe f traży , kte potym przyiął 
nas zmęftwem, które utrudniało każdy 
krok attakuiącym. B:twa przewlokła fię 
aż do ciemney nocy. Każda kolumna 
Ceſarſka znaywiękſzą firdością parła fię 
do punktu fobie wyznaczonego. Xiąże 
K onie , którego korpufowi A rcy  Xiąże 
Karol daie wielkie za le ty ,  opanował 
Steipftadt; Xiąże Furftenberg wdarł fię 
na g ó ry  Schlingen niezważaiąc na po tę 
żny og eó nieprzyiaciół. Hr. Latom ' 
biiąc fię ciągle, wpadł do Liel , a Jenerał 
Nauindorf w nocy dopiero opanował 
Wąwozy i Candem, przez co zagroził 
nieprzyjacielowi odcięciem retyrady. 
N o c ,  nadzwyczayne znużenie w oyłka, 
i pora powietrza bardzo p rz y k ra ,  nie 
pozwoliła iuż wypierać nieprzyiaciół z 
reſz ty  ftanowilk pod Schlingen. Cała 
armia ftała pod bronią na pobowifku, a 
opanowanie Candem , obiecywało, iey na 
zaiutrz zupełne zwycięftwo. Nieprzyia
ciel atoli nie czekał a t tak u , i d ia 2f. 
równo że dniem opusćił zupełnie Schlin
gen. A rć y -X ią ż e  Karol dnia ieſzcze 
tego pomknął armią ſwoią traktem ku 
H iim ngen : Jenerał Moreau przeprawia! 
fię przez całą noc za Ren pod wyzrze-
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pzonym mieyſcem. Ceſarſcy nazaiutrz 
dotarli tylko część tyiney iego ftraży ,z 
tey Itrooy Renu, która po krótkiey ka
nonadzie, poſzła za reſztą ſwey armii.

Uwolniwſzy tym ! ſpoſobem A rcy-  
X'aze Karol prawy brzeg Renu od Szway- 
ca ry i ,  zoftnwił tqm korpus pod rofka- 
zami Xiążęcia Fiirſłenbcrg, a fam z ar- 
niią pcſpieſzył ku Offenburgowi końcem 
oblężenia i wzięcia ieſzcze K * h l , gdzie 
Hr. Colloredo poczynił iuż wſzelkit p rz y 
gotowania na, przypuſzczenie ſz turmudo 
tego ftanowiſlta, które Francuzi potęr 
żn e uzbroili woyſkiem. Dnia- 21. gsr-  
zon  z tego oftatniego mieyſca, zaflonio- 
ny  ciężką a r ty le ry ą , uczyń ł był w y 
cieczkę dla zepſucia ſzanców ſypanych 
od Ceſarſkich; ale znalazſzy odpór, cofnął 
fię znowu do ſwych linii.

Feid: HołZe utrzymuie fię dotąd na 
lewych brzegach Renu w Scbweigenheimy 
chociaż nieprzyiaciel znaczne tam zbie
ra  fiły, i garnizon Landau  częfto go w y 
cieczkami harcuie. Linie Gemęrsheim 
zupełnie zróynowane zoftały , i w ſzy- 
fikie drzewo przewieziono do Filips-  
%urga.

P rz y



P rzy  niżſzym Renie-Fela': K ra y  z  
idnia 16. ńa 17;, ſpuśćiwſzy wiele drzewa 
na Ren, zerwał moli:nieprzyjaciołom pod 
N  euwiedem , z którego do 40. ſztuk ułom
ków zachwycili potem Ceſarfey. T a  
okoliczność witrzyma nieprzyjaciół od 
roſpoczęcia kroków zaczepnych p ó ty ,  
póki moft nie będzie naprawiany. Ze 
zaś nibprzyiaciel ściąganiem woyſk. z 
H tm sirueken  zdawał Óę zagrażać nowa 
przepraw ą za Ren pod Neumiedem , i ro
zpoczęciem operacyi z tey firony; F :  K ra y  
śmiałym obrotem umyślił zmięſzać mu 
do tego ſzyki; Tym końcem przeprawił 
kilkaiet ludzi pod Irlicb  za Ren , a fam 
kanonowa! n» izsńce moftcwe pod Nc-u- 
wiedetn, Cefarfcy z lewych brzegów 

|  wdarli fię aż na P.Hersberg p rzy  Ko~ 
bienz , łkąd za nadeyściem dopiero pofił- 
ków nieprzyiaciołom , odpędzeni z&ftsłi; 
z drngiey ftrony ałarmowali z tyłu fzań- 
ce moftowe , a Feld: K r a y  z prawych 
brzegów opanował kilka linii, w których 
dla ftraſzrsego ogr-ia nie mógł fię utrzy- 

\ mać w dzic-ó , i dla tego opuścił ie ze 
1 świtem Francuzi w ciagłey i zapaloney 

tey bitwie ftracili niemało ludzi; ſtrajtit 
Cefarlkich wynofi do aoo, głów. Ta

oko->



okoliczność nie pozwoli tak prętko nie* 
przyiaciołom przebierać fię za Ren,  i bg* 
dą wprzód mufieli odbudować moft zepſu- 
ty ,  Wśrzód wyżrzeczoney bitwy Pół- 
kownik B rixen  alarmował wyſpę nareó- 
Iką Okerwerther, gdzie zabrał i. arma
t ę ,  2 wozy amnnicyi, 238* ieóców i wie
le innych zdobyczy*

Feld; )Verneck  donofi z U ckera th , 
że dnia 24. nieprzyiaciel znowu fię parł 
od S u lz  ku rzece A c h c r , ale od Jenerała 
E lsn i tz  ſpędzony zoftał, A ttak  Feld: 
K r a y  niepozwolił i tu ſzerzyć fig nie- 
przyiaciołom,

A rc y  : Xiąze K arol doniefie poźniey 
wyſzczególnienie ftrat , iakie armie Ce- 
ſarlkie poniofly w  rozmaitych tych  bi* 
twach.
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DO DZIENNIKA Nro 259.

Wyjzczególnienie ojZb, które fię prtylo* 
żyli do dobrowolnych ofiar na woyng 

dzifieyfzęę. 

Cyrkuł Mochenjki.
Zł. Ryń. q r .  

W o kura  W incenty  Sędzia K r y 
minalny Wiśn: za Sierpień i 
Wrzefień 1795. . . 9 Ig .

Głombik Antoni za lw ſz y  
kwartał 179?. . . 4

Dutkiewicz Michał za 179?. 1 4Cfe
Soholz Woyciech za 95. i j.7^6. 18 
Stemer Kapelan z a 4 ty k w a r -  -

tal 95. * . . . ^  -
Joamoars Jan Dozorca wigzif-

nia 95. . . . .  a se#
Skallki Mikołay ftrói więfnj 95. x 
Niezbeda Jan detto detto - 1
Samen Szymon detto detto t



Zł. Ryó. Gr, 
K srra ik  Woyciech ftró i wię

źniów 1795. , . i
Kozłowiki W incenty detto detto 1 -
Jafiólki Jan detto detto - j  •
Repſch Tomaſz detto detto 1
K ra l  Dawid detto detto - i  *
D orn  Grzegorz detto detto 1 *
Streibel Frattciſzek detto detto 1
Olſżowe K arol detto detto 1
Kozłowiki Antoni detto detto 1 -
Haiek Jan detto detto . 1
N aborn ik  Jan detto detto , I -
Bierman Henrik detto detto 1
Spolawicz A ndrzey detto detto 1 •>
Migdał Michał detto detto 1 -
Mogioſz Maciey detto detto x
Hajek Jan detto detto , 1 *
G reyner  M ichał  detto detto I
SSchene Józef detto detto , 1 •
Nioh Jan detto detto , 1 *
Regoich Józef  detto detto j  *
P ieka rczyk  Ja n  detto detto j  .

Z  TSiepofopiicy,

D w orczak  JózeſM andataryuſz  
?a i .  s. i 3, kw arta ł  §6, , f



Z ł.  Ryń, Gr.
Nalocki Adam . . . 9  4&f*
Da win Józef . , 9 46f-.
Neigel ja ,  9  46?,
Hawelka W encel , ,  { 25,
Boſe Francifzek „ .  4 g6.
Lipińlki Józef  ; » 4  50.
Pollak Józe f  . . f  26,
Polz  K aro l  . f  25,
Baade PiwoWar za gci kw ar

ta! 179^. . . * I  i6r»
Nalepiną ſzynkarka w  Bochni

za  05. , . .  - 30.
Ta laczym ka  . . . 1
Felńtowiczowa . za Lipiec 96. - 30. 
Tunſki Adam . . %
iYlroczkowfki Poffeſor Proho- 

ftwa w Negowicy 96. - *
Bilaóiki D yſpozytor  ż  Gorki 3  »

Antalkiewjcz Proboſzcz z Rabki 3 
JP. Gleiſne Freidenheim , 103 I I ,
Gebler Kommiffarz C yrku la r

n y  za 3 ci kwartał 96. . %Z 20.
G aſner Fe lczer za 2gi i ^ci 

kwarta! I799. - . 9
Darns Ekonom Pećzynidflki ?5 *

Le-
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Zł. Ryfi. Gr. 

Leſzczyńfki Kaietan za Sierpień
i Wrzefieó 1796. - 4 14,

Wencel Dokr Woźny Admini-
ftracyi dóbr Kameralnych - 47.

M arcin  Kuralt Bibliotekarz 2 17.
Jmć Xiądz Proboſzcz Wieli-

cki Fraciſzek Siup (ki . 30 •
Jmć Xiądz Podproboſzczy Ja- 

kób Połaczawfki 10
Roża Uherſka Obywatelka 

Wielicka l ?

Summa z Cyrkułu Bocheńſkiego 336 49*

Jędrzey Wretowflri winem w Bochni 
handluiący oświadczył fię z tym , iż je
dnego rekruta ftawi, i póki woyna trwać 
będzie, onegoi właſnym koſztera otrzy
mywać chce.


